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„Gazeta Grudziądzka” wychodzi 3 razy tygodniowo 
w 3 wydaniach; | (Pomorze), I. Wojew. centralne, kresy wsch., 
wraz z bezpłatnemi dodatkami „Gospodarz I Osadnik”, „Robotnik”, 


w Wolnem Mieście Gdańsku 2,50 guldenów, 


przy wysyłce Opaskowej pod poszczególnym adresem kwart, 4,00 zł, 
ków, w Belgii 30 franków ‘belga, w Holandji 2,50 guldenów hol. w 

logów, w Danji 6 koron duńskich, w Szwecji 5 koron szwedzkich, we Włoszech 20 lirów włoskich w 
1 


dolara ameryk, -- Ogłoszenia drobne za słowo 20 groszy, 


słowa tłustym 


Na sobotę, 15-go lipca 1933 r. 


Czego domagają się chłopi powiatu łukowskiego 


Hołd dla wodza ludu wiejskiego — Lichwiarze wyKupują żyto na pniu 
po 8 zł. za 100 Kg. — O należytą ocenę ciężkiej pracy rolnika 
Obciąć wszystkie pensje ponad 1000 zł. 


Malopolska I zagranica), Lil. (Wielkopolska 1 Śląsk; 

„Dobra Gospodyni” „pnie, „Przyjęcie! pilonai ? 
i w i i i sięcznie zł.. 

„Gość Świąteczny” i inne dodatki. — Przedpłata wynosi kwartalnie wraz z odnoszeniem PORA) kan. Sar mo ii +6 Trana ŻY 

Niemczech 4,00 RMk., w Szwajcarji 5 fr. szw., w Czechosłowacji 38 koron czesk., w 

Ameryce i Kanadzie 1 dolar, 


drukiem podwójnie, najmniej 2 zł, tylko za gotówkę zgóry. 


"mo usilnych 


W zeszłą niedzielę odbyło się 
w Staninie pow. Łuków olbrzymie 
zebranie ludowców połączone z 
poświęceniem sztandaru  stronni- 
ctwa ludowego w gminie Stanin. 
Delegacja gminna wyjechała w 
przeddzień do Warszawy aby za- 
wiadomić ks. Panasia i posłą Lan- 
giera o programie, w skład które- 
go wchodziła także banderja o 
1000 koni. Ks. Panaś wytłomaczył, 
że ze względu na tragiczne wy- 
padki w Środkowej Małopolsce 
wszyscy chłopi obchodzą żałobę, a 
więc nie czas na jakiekolwiek pa- 
rady. Mimo zakazu starosty ł mi- 
poleceń ze strony 
komisarza p. Górnego skierowa- 
nych do„wszystkich soltysów, aby 
wstrzymali ludność od udawania 
"się do Stanina, na miejscu uroczy- 
stości zebrało się około 10.000 lu- 
dzi ze wszystkich gmin powiatu, a 
także z powiatu siedleckiego. _ 

Wszystkie domy w Staninie u- 
brane były zielonemi chorągwiami, 
a eała ludność wyległa na opłotki, 
aby powitać ks. Panasia i posła 
Langiera. ex 

W przepełnionym kościela pa- 
rafialnym w Staninie ks. Panaś 
odprawił Mszę św. na intencję po- 
ległych w Małopolsce chłopów, a 
miejscowy ks. administrator po- 
święcił sztandar stronnictwa lu- 
dowego, noszący znaki znojnej 
pracy drobnego rolnika. 

Ponieważ zebranie publiczne 
zostało zakazane, przeto odbyło się 
wyłącznie zebranie członków 
stronnictwa ludowego zaopatrzo- 
nych w zielone legitymacje. Poli- 
cja  remonstrowała gwaltownie 
przeciwko uznaniu za członków 
stronnictwa tych, którzy dopiero 
podpisywali deklaracje, a komi- 
sarz starostwa p. Górny pragnął 
wykorzystać niezadowolenie tych, 
którzy z powodu braku legityma- 
cji lub zostawienia jej w domu nie 
zostali wpuszczeni na zebranie I na 
sąsiednim podwórzu zebrał kilku 
szpielów i chciał do nich przema- 
wiać, ale jeden z ludoweów zagaił 
go pytaniem czy w Polsce obowią- 
zują dwa różne prawa, bo ludow- 
com wolno iŚć na zebranie tylko z 
legitymacją, a sanacyjnym pamu- 
larzom wolno iść na zebranie urzą- 
dzone przez p. starostę bez ġa- 
dnych bataar, 

Jak p. Górny dba o zachowanie 
prawa dowiedziała się doskonale 
ludność zeszłej niedzieli i wie co 
sądzić o jego administracyjnych 
wyrokach i karąch jakie sypie nn 
działaczy stronnictwa ludowego 
za „lemanie“ prawa o zgromadze- 


niach. Na zebraniu poseł Langier 
zobrazował położenie polityczne, 
zaś ks. Panaś, redaktor „Gazety 
Grudziądzkiej* 
darcze ludności wiejskiej w Pol- 
sce. 

Po wręczeniu sztandary i zło- 
żeniu ślubowania wierności dla 
stronnictwa ludowego, olbrzymie, 
bo przeszło trzytysiączne zebranie 
legitymowanych ludowców uchwa- 
liło jednogłośnie następujące rezo- 
lucje referowane przez ks. Pana- 
sia. 

1) Zebrani z okazji 25-letniego 
jubileuszu pracy społecznej i poli- 
tycznej wodza ludu polskiego W. 
Witosa, składają mu hołd i życze- 
nia dalszej owocnej pracy dla ludu 
wiejskiego i całej Polski. Zebrani 
wyrażają mu zarazem ubolewanie 
z powodu cierpień w kaźni brze- 
skiej i stawania już poraz czwarty 
przed sądem za obronę praw i wol- 
ności ludu wiejskiego. 


2) Zebrani domagają się jak 


najrychlejszego zwołania sejmu i 
senatu dla wyświetlenia straszli- 
wej tragedji jaką przeżyła Środko- 


położenie gospo-|wa Małopolska i dla rychłego zła- 


godzenia nędzy, jaka ogarnęła całą 
ludność wiejską. 

_ 3) Zebrani uchwalają przystą- 
pi$ do Chłopskiego Kartelu zbożo- 
wo-hodowlanego dla ustalenia 
sprawiedliwych cen na płody rolne 
i wzywają wszystkich rolników, 
aby w żadnym wypadku nie sprze- 
dawali żyta niżej 25 zł., a pszeni- 
cy niżej 35 złotych za 100 kg. 

4) Zebrani piętnują lichwiar- 
skich handlarzy, którzy wykorzy- 
stując opóźnienie się żniw i stra- 
szliwy głód „panujący na wsi wy- 
kupują u  wynędzniałych 'chłopów 
rzyszłć zbiory stojące jeszcze na 
niu po cenie 6-do 8 zł. za 100 kg. 
ub też żądają 3 korce zboži tno- 
wego za jeden starego. , 

5) Zebrani żądają, aby podo- 
bnie jak się to stało we Francji i w 
Stanach Zjednoczonych, ustawo- 


Ogromne spustoszenia od orKanu 


w Samborszczyźnie 


Nad powiatem samborskim w 
woj. lwowskiem przeszła w ponie- 
działek gwałtowna trąba powietrz- 
na, która poczyniła ogromne spu- 
stoszenia. Trąba powietrzna posu- 
wała się z niezwykłą szybkością. 
Qwałtowność jej była tak ogrom- 
na, że rzucałą wysokie i stare, z 
korzeniami powyrywane drzewa 
na odległość 60—80 m. Naprzód po- 
jawiła się trąba w Pianowicach, 
gdzie obok ogromnej ilości wyr- 
wanych drzew i zniszczonych pół 
zniosła kompletnie 10 domostw. 
Następnie przeniosła się do Strzal- 
kowie i Biskupic, gdzie oprócz 
zniszczonych domów i zabudowań 
gospodarskich spowodowała gwal- 
towny wylew Strewiąża. 

Najdotkliwsze straty zanotowa- 
no jednak na przedmieściach Sam- 
bora, Powtórni i Powodowej. Mnó- 
stwo zniszczonych domów i stodół 
wytrzebione wichrem doszczętnie 
sady owocowe, zniszczone zasię- 
wy i drogi, to bilans tej katastro- 
% Na szosie Sambor_-Stary— 

ambor powalił huragan wiele słu- 
pów telegraficznych i przerwa! 
druty tak, że komunikacja telegra- 
fiezna była na przeciąg całego 
wieczora przerwana. 

W. Samborze samym skutków 
trąby nie odozuto tak silnie, o- 
gramne jednak szkody wyrządziło 
połączone z nią oberwanie się 


chmury. Ulice zostały zalane. Naj- 
bardziej jednak ucierpiała ul. Mi 
kiewicza, gdzie dopiero przy 


kację z otoczonymi wodą: komi- 
sarjatem P.P. i kościołem OO. 
Bernardynów. 

Nie obeszło się bez ofiar w lu- 
dziach. W. Janiowie oberwał się 
wskutek wichury  podmulony 
brzeg Strwiąża, a stojący na nim 
Jakób Huczek utonął. W Sozaniu, 
w wezbranych skutkiem trąby fa- 
lach utonął Wojciech Późniak, iat 
65. W zabudowaniach gosp. Wa- 
siuty na Powtórni wybuchł wsku- 
tek zawalenia się pieca pożar, któ- 
ry jednak sąsiedzi zlokalizowali. 

ierwszą pomoc poszkadowa- 
nym niosła zaalarmowana policja. 
zkody są ogromne. 

Trzeba dodać, że wszystkie te 
spustoszenia dokonane zostały 
przez trąbę w ciągu 3—4 minut, 
gdyż tylko tyle minut trwał po- 
chód orkanu. 


10-|ea br. uleg? konfiskacie 


7 , piero była ustępy artykułu z pierwszej strony 
straż pożarna umożliwiła komuni-|pod tyt. , 


Opłata uiszczona ryczałtem zgóry 


Aaustrji 8 szys 


w innych krajach równowartość 


wego unieważnienia liehwiarskich 
umów wykorzystujących przymu- 
sowe położenie zagrożonych gło- 
dem chłopów. 

6) Zebrani protestują prze» 
ciwko zakupowaniu zboża przez 
Państwowe Zakłady Przemysłu 
Zbożowego u lichwiarskich handla- 
rzy zboża, gdyż miliony rzucane 
na ten cel toną wyłącznie w kie- 
szeniach spekulantów. 


7) Ponieważ Państwowy TIn- 
stytut badania gospodarstw wiej- 
skich w Puławach obliczył, że prze 
ciętny zarobek dorosłego rolnika 
wynosi 12 groszy dziennie, to jest 
3 zł. 60 groszy miesięcznie, przeto 
zebrani domagają się, ażeby wszy- 
stkie pobory urzędników tak pań- 
stwowych jak i przemysłowych, a 
nadto dochody z przedsiębiorstw. 
przewyższając 1000 złotych mie- 
sięcznie, obciąć najwyżej do wspo: 
mnianej kwoty, a nadwyżkę prze- 
kazać do skarbu państwa, celem 
częściowego przynajmniej odcią- 
żenia ludności skazanej na praw 
dziwą nędzę, która jedpak tak hoja 
nie musi opłacać niektórych dy- 
gnitarzy. R PRE 

Wszystkie te rezolucja zostały, 
jednogłośnie przyjęte przez pod- 
niesienie 3000 zielonych  legity. 
macyj. 


Nowa Konfiskata 
„Gazety Grudziądzkieg* 


Poprzedni t. j. nr, 81 „Gazety Gru- 
dziądzkiej' z datą na czwartek, 13 lip- 
za niektóre 


Czarną nędza szczerzy zęby 
do polskiej wsi", 
CORALE O SEREEN E TEE 


Hitler pochodzi z żydów 


Kanclerz Rzeszy Niemieckiej 
Adolf Hitler, który pała tak swal- 
towną nienawiścią ku żydom, jak 
się okazuje sam pochodzi z żydów, 
Oto jak podaje pewna gazeta czes 
ska, wywodzi on się z żydowskiej 
rodziny Hitlerów osiadłej dotych- 
czas w miejscowości Polna w Cze- 
chosłowacji. 

„Jeszcze w dniu dzisiejszym w. 
miejscowości Polna żyje kupiec 
żydowski nazwiskiem Abraham 
Hitler, który wedle wszelkiego 
prawdopodobieństwa pozostaje w 
dość bliskim stopniu pokrewień. 
"i do obecnego kanclerza Rzes 
zy. s 


Dodatni bilans handlowy w czerwcu 


Według obliczeń Głównego U- 


rzędu Statystycznego w miesiącu 
czerwcu br. wywieźliśmy 956,053 
ton towarów wartości 77.700 tyvsię- 
cy złotych, zaś  przywieźliśmy 
177,681 ton towarów wartości 
68,551 tys. zł. Nadwyżka wartości 


wywozu nad wartością przywozi 
wynosi zatem 9,149 tysięcy zł, 
Przeciętna wartość ł tony wys 
wożonego towaru wynosiła Sł zły 
zaś 1 tony, przywożonego towaru 
354 zł. ) ( Fe 


Str. 2. 


W poniedziałek, dnia 10 bm. przed'go Jaworowskiego 


„GAZETA GRU ZIĄDZKA: 


Proces brzeski przed Sądem Apelacyjnym 


sądem  Apelacyjnym w Warszawie |mieniobrodzkiego. 


rozpoczął sie proces w sprawie 10-ciu 
b. więźniów. brzeskich. Już na długo 
przed godziną 10-tą, t. j. przed godzi- 
ną rozpoczęcia się procesu, ruch w 
gmachu Sądu Apelacyjnego zapano- 
wał niezwykły. Wszyscy dążyli do 
sali nr. 3, w której odbywać się miała 
rozprawa, 

Na krótko przed godziną 10-tą za- 
czynają przybywać do Sądu oskarże- 


ni, zajmując przeznaczone dla nich |Piłsudskiego, 


i Stanisława Ka. mości, że wpłynęło pisemne podanie 
oskarżonego Kiernika o zmniejszenie 


Z ust przewodniczącego padają sło-|kaucji. 


wa: „Otwieram posiedzenie sądu ape- 


lacyjnego w sprawie Libermana i in.*,|oskarżony Kiernik prosi, 
przed.|dukowano ją do 1.0% zł. 
- Obrońca Kiernika podtrzymuje tę 


— Czy przed referatem mają pano-|prośbę. 


a potem w stronę obrońców i 
stawicieli prokuratury; 


wie jakie wnioski? 


Nr. 82. 


Zkrwawych dni 
w Środk. Małopolsce 
Zabici, 


Otrzymaliśmy listę zabitych chio- 
pów narazie z jednego tylko Powiatu 


Kaucja ta wynosiła 5.060 złotych i|ropczyckiego. 


Prok, Rauze wnosi o dołączenie akt|bez uwzględnienia. 


sprawy o manifestację Centrolewu 14 


Sąd jednak uznaje, że kaucja 1.000 


ażeby zre- 


Prokurator Rauże sprzeciwia 
Się i wnosi o pozostawienie podania 


Żałobna ta lista przedstawia się 
w. sposób następujący; 

1) Józef Grobelny, lat 30 z Nocko* 
wej; 2) Józef Worek, lat 25 z Nocko- 
wej; 3) Wawrzyniec Chebzieński, lat 
66 z Nockowej; 4) Tomasz Chmiel, lat 
40 z Nockowej; 5) Marcin Uljarz, lat 


września, oraz zamachu na marszałka złotych daje dostateczną gwarancję ile4 z Nockowej; 6) Micha? Pazdan, lat 


miejsca w kolejności pp.: Mieczysław |z tą sprawą. 


Mastek, dr. Adam Pragier, dr. J ózef 


Imieniem ławy  obrończej adw. 


Putek, Wincenty Witos, dr, Włady-|Landau prosi o odrzucenie tego wnio- 


sław Kiernik i Kazimierz Bagiński. 


sku i utrzyńznie odmownei w tym 


Nastepnie już podczas rozprawy |względzie decyzji sądu apelacyjnego 
przybyli pp.: Norbert Barlicki i Adam |z dnia 15 maja r, b. 


Ciołkosz. 4 
Nieobecni do południa byli 


Prezes Zaborowski oznajmił, że 


z po-,sąd apelacyjny zdecydował utrzymać 


śród oskarżonych pp.: dr. Herman Li- swe stanowisko dotychczasowe i akt 


berman i Stanisław. Dubois, 

Parę minut po godz. 10 zjawili się 
oskarżyciele:  wiceprokurator war- 
szawskiego Sądu Apelacyjnego p. Wi- 
tołd Grabowski, 
Siedlec prokurator tamtejszego sądu 
okręgowego p. Robert Rauze. Obaj, 
jak wiadomo, reprezentowali oskarże- 
nie publiczne zarówno podczas rozpra- 
wy w. sądzie okręgowym, jak i pod- 
czas pierwszej "rozprawy w, Sądzie 
apelacyjnym. 

Zkolei obońcy zajmują swe lawy, 
ustawione w. kilka rzędów. 

W pierwszym dniu rozprawy nie 
wszyscy jeszcze przybyli, gdyż niektó. 
rzy z nich znajdują się poza Warsza- 
wą.. i 

W procesie tym występują pp. ad- 
wokaci: Jan Nowodworski, Leon Be- 
renson, Stanisław Szurlej, Waclaw, 
Szumański, Zygmunt Nagórski, Mie- 
czysław Jarosz, Stefan Urbanowicz, 
Jan Dabrowski, Antoni Landau, Sta- 
nisław Benkiel, Ludwik Honigwill, 
Wacław Barcikowski, Mieczysław Ru- 
dziński, Zygmut Graliński. 

Nie biorą już udziału zmarli w 
międzyczasie wybitni przedstawiciele 
palestry: 6. p. Eugenjusz Śmiarowski 
i b. m, Kazimierz Sterling. f 

O godz. 10 min, 20 rano wchodzi ua 
salę sąd apelacyjny pod przewodnie- 
iwem wiceprezesa Stefana  Zaborow- 
skiego w składzie sędziów: Konstante- 
| | TD AAEN EEE IE GS ZY ZARZ 


PożyczKa angielsKa 
dla PolsKi 


Wiceminister skarbu naszego 
pułk. Koc podpisał w Londynie 
umowę z dwoma firmami angiel- 
skiemi, dotyczącą pożyczki na ele- 
ktryfikację i ukończenie kolejowe- 
go węzła warszawskiego. X 

Umowa opiewa na sumę 1 milj. 
980 tysięcy funtów szterlingów tj. 
około 60 miljonów złotych, w tem 
45 miljonów mieścić ma się w ma- 
terjale, bo Anglja ma go przecież 
A S E 

Elektryfikacja i ostateczne wy- 
kończenie inwestycyj węzła kole- 


jowego warszawskiego będą wy-|, 
konane w ciągu trzech do czterech|: 


lat. 

Potrzebne do tego urządzenia 
będą wykonane w Polsce, oprócz 
tych  instalacyj  elektrotechniez- 
nych, które w Polsce, ze względów 
technicznych, wykonane być nie 
mogą. k 

Dowiadujemy się ponadto, że 
program wykonania tej inwesty- 
cji obejmuje także plan rozsze- 
rzenia zakładów elektrotechnicz- 
nych polskich wraz z elektrownią 
okręgową w Pruszkowie, przy po- 
mocy kapitałów angielskich — po- 
za wymienioną wvżej sumą 
traktu. 


innych spraw. nie dołączać, wobec te= 
go, że zarówno w sprawie o zajścia 
14 września, jak i o zamach na mar- 
szałka Piłsudskiego, wyroki jeszcze 


oraz delegowany zjsię nie uprawomocniły i wobec- tego 


nie mogą stanowić dla sądu apelacyj- 
uego dowodu. 


jako mających związek |decyduje zredukować kaucję do tej su- 


my, a różnicę zwrócić oskarżonemu, 


43 z Nockowej; 7) Jan Kocon, lat 42 
z Wiercan; 8) Franciszek Przypek, 


Po ogłoszeniu tej decyzji wpływają jlat 27 z Wiercan; 9) Franciszek Porys, 


ustne wnioski obrońców Bagińskiego 


lat 35 z Wiśniowej; 10) J. Szmul, lat 35 


i Putka, którzy również pozostają naļz Głowaczowej. 
wolności za kauecjami po 5.000 zł, rów- 


nież o zredukowanie do 1.000 z. Sad! 


przychyla się do tych wniosków. 


Po załatwieniu tych wszystkich 
formalności głos otrzymuje sędzia Ja- 


Rannt. 
1) Franciszek Rzepka z Nockowe) 
(ciężko ranny); 2) Kazimierz Pieprzak 
z Nockowej; 3) Walenty Przypek z 


worowski, który przystępuje de refe-|Nockowej; 4) Jan Worek z Nockowej; 


ratu sprawy. 

Referowanie sprawy przerwano 
jednak w, godzinach południowych i 
rozprawę odroczono do czwartku do 
godz, 9 rano, a to ze względu na nie- 


5) Wawrzyniec Ciosek z Nockowej 
(ciężko ranny, obcięta noga); 6) Karol 
Mik z Nockowej (ciężko ranny); 7) 
Franciszek Przypek z Wiśniowej; 8) 
Władysław Pyra z Wiśniowej (lat 55, 


Przed rozpoczęciem reteratu spra- |dyspozycje jednego z sędziów. komple- ciężko ranny); 9) Jan Szela z Wiercan 
wy przewodniczący podaje do wiado-ltu sądzącego. 


(ciężko ranny); 10 Grdeń z Straszęci- 

na; 11) Ciba z Straszęcina; 12) Gawle 

z Zborowej; 13) Piróg z Grabin. i 
Lista rannych z powiatu ropczyc- 


Niemieccy przemysłowcy nadal kiego nie jest jeszcze zupełna, 
ograbiają polski przemysł 


Pisaliśmy niedawno o bezkar-|tysięc 


nym sabotażu, jaki stosują na Gór- 
nym Śląsku wieley przemysłowcy 
niemieccy, unieruchamiając kopal- 
nie i huty, odmawiając przyjęcia 
obstalunków zagranicznych, byle 
tylko przysporzyć pracy przemy- 
słowi w Niemczech. To też ostatni 
był czas, że panów tych wzięły pod 


swoją opiekę władze sądowe, za- 
mykając niektórych szkodników 


Polski w więzieniach. 


Obecnie krakowski „Ilustrowa- 
ny Kurjer Codz.“ podaje kilka 
szczegółów dotyczących wielkich 
przemysłowców niemieckich na 
polskim Górnym Śląsku, a świad- 
czących o sprycie tych żubrów. 


Oto na skutek wydania ustawy 
zabraniającej pobierania w wiel- 
kim przemyśle zbyt wygórowa- 
nych pensyj, niemieccy dyrektoro- 
wie obeszłi ustawę tę w ten sposób, 
że pozrzekali się swoich pensyj, 
natomiast pobierali z przedsię- 
biorstw swych koszta podróży, 


zł., dla drugiego 1,250 tys. 
złotych itd. Dwaj inni dyrektoro- 
wie niemiecy, za 9-cio dniową po- 
dróż do Berlina pobrali tytulem 
zwrotu kosztów podróży po 10 ty- 
sięcy marek, czyli około 150 tys. 
złotych. 


¿ W, taki to sposób niemieccy dy- 
rektorzy na polskim Górnym Ślą- 
sku ograbiają i skarb państwa i 
dobro społeczne jakim jest prze- 
mysł krajowy. 


Zdaje się nam jednakże, iż tym 
sprytem w ograbianiu skarbu pań- 
stwa odznaczają się nietylko niem- 
cy, bo znamy dygnitarzy o pol- 
skiem nazwisku, którzy również 
peja pobierać olbrzymie dyje- 
y. 


które w ciągu jednego roku dla je-|- 


dnego z tych panów wyniosły 800 


WRIA O ERNA REED PT ZEP POTC E 


MANEWRY FLOTY WŁOSKIEJ, 


Na morzu Śródziemnem odbywają się 


kon-| Wioch, w której czynny udział bierze Benito Mussolini. 


wielkie manewry floty wojennej 
Na lewo: Mus- 


solini przyglądając się wyjeźdźie floty. Na prawo:Parada ogrętów. 


Aresztowani, 

Dotychczas trudno jeszcze zorjen- 
tować się, ilu chłopów: zostało aresz- 
towanych w. Środkowej Małopolsce w. 
związku z zajściami, Liczba ich mus! 
jednak być duża Wiadomo nam, że 
w samem więzeniu w, Tarnowie było 
w ubiegłym tygodniu 60 chłopów z 
jednego tylko powiatu ropczyckiego. 

Pomiędzy aresztowany jest także 
ksiądz Bachota, proboszcz z Rakszawy 
w. powiecie łańcuckim, b. poseł Pluta z 
pow. rzeszowskiego i b. poseł Sobek z 
pow. łańcuckiego. 


Nowy lot Lindhberga 
do Europy 


Z Nowego Jorku donoszą, że 
znany lotnik amerykański puikow- 
nik Karol Lindbergh wystartował 
z lotniska Flod Bennett Field pod 
Nowym Jorkiem do łotu przez kra- 
je arktyczne do Europy. 

Trasa lotu prowadzi przez No- 
wą Ziemię, Grenlandję i Islandję. 

Lindbergh leci na swym wła- 
snym samolocie „Spirit of St 
Louis“, na którym już raz przebył 
Atlantyk w r. 1927, przelatując z 
Nowego Jorku do Paryża. 

Lindberghowi towarzyszy w 
drodze żona, córka zmuriego nie- 
dawno ambasadora amerykańskie- 
go w Meksyku Morrow'a. 

Samolot Lindbergha został od. 
powiednio przebudowany i zaopa- 
trzony w najnowsze aparaty nawi- 
gacyjne. 

Podróż swą odbywa Lindbergh 
z ramienia amerykańskiego towa- 
rzystwa lotniczego „Far Ameri- 
can Airways“, którego jest neczel- 
nym doradcą. Towarzystwo to za- 
mierza zaprowadzić reguiarną ko- 
munikację na trasie Ameryka— 
Europa poprzez kraje arktyczne. 

. Państwo Lindbergh, którzy o- 
fiarowali swą posiadłość zieriską 
Hopwell w Ameryce na cele dobro- 
czynne, osiedlą się po zukończeniu 
badań na stałe w Fturopie, praw- 
dopodobnie we Frar.cji, zcażeni de 
Stanów Zjedn. trazedją, jaka ich 
dotknęła w związku z porwaniem 
A śmiercią ich pierworednego syn 
za. 


ka 


- 
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GAZETA GRUDZIADZKA* 


Gromada w nowej ustawie samorządowej 


Dokładne streszczenie nowej 
ustawy o ustroju samorządu tery- 
torjalnego, wraz z wyjaśnieniami 


umieścimy w Il-gim tomiku „Adwo- 
kata i Doradcy Domowego“. Obec- 
nie jednak, ze względu na ważność 
zagadnienia reorganizacji samorzą- 


é du podajemy omówienia poszcze- 
1 gólnych postanowień nowej ustawy 
, samorządowej. — Red, 

* 


r 


4 r. o organizacji 


_ i takie, które będą miały 


+ 


I. Obszar gromady i jej tworzenie. 

Ustawa z 23 marca 1933 r. o czę- 
ściowej zmianie ustroju samorządu te- 
rytorjalnego wprowadza na całym 
obszarze gromadę, jako część składo- 
wą gminy wiejskiej i w pewnym stop- 
niu najniższą jednostkę samorządową, 
Obszar bowiem gminy wiejskiej, jeże- 
Ii mie stanowi jednej miejscowości, 
dzieli się na gromady. Gromadę wiej- 
ską stanowi z reguły każda miejsco- 
wość (osiedle, wieś, sioło, kolonja, 
osada, miasteczko, zaścianek, folwark 
itp.); miejscowości te mogą być jed- 
nak łączone i mogą tworzyć wspólną: 
gromadę. Każda nieruchomość w 
gminie wiejskiej należeć ma do ob- 
szaru jednej z gromad. 

Mogą być jednak gminy, które 
obejmować będą jedną miejscowość, 
np. miasteczko, osadą fabryczną, albo 
wielką wieś, W takich więc gminach 

oczywiście nie będzie gromady, ani 
władz gromadzkichh W ustawie po- 
wiedziano, że gromada jest podmiotem 
majątku, dobrą gromadzkiego i innych 
praw majątkowych, Niema jednak 
W. przeciwieństwie do gminy osobo- 
‘wości publicmo-prawnej; jej organa 
(soltys, rada gromadzka lub zebranie 
gromadzkie) nie są władzą w zrozu- 
mieniu art. 2 rozporządzenia Prezy- 
denta Rzplitej z dnia 19 stycznia 1928 
i zakresie działania 
i prac administracji ogólnej. Albo- 
"wiem, o ile sołtys wykonywa czynno- 
ści z zakresu administracji publicznej, 
„występuje on wtedy jako organ po- 
'mocniczy zarządu gminnego i calko- 
wicie mu jest wtym zakresie podro- 
rządkowany. 

Gromady pod względem organiza- 
cyjnym dzielą się na dwie kategorie, 
na takie, które będą miały, jako wła- 
` dzę uchwalającą zebrania gromadzkie 
rady gro- 
) madzkie. We wsiach mniejszych, li- 
czących do 200 mieszkańców, wiladzą 
uchwalającą bedzie zebranie gro- 
madzkie, a we wsiach wiekszych, li- 
czących powyżej 00 mieszkańców, al- 
bo w tych gromadach, które powstaną 
we wsiach, mających dziś ustrój 
gminny, chociażby nie posiadały 200 
mieszkańców, władzą uchwalającą be- 
dzie rada gromadzka, Wojewoda. po 
wysłuchaniu opinji Wydziału Woje- 
-wódzkiego, którego uchwała jest wią- 
żąca wojewodę, tak iż nie może on 


JÓZEF MACIEJOW SKI 


Śmoluchowe SZcZĘŚCIe 


Z omada o Kazimierzu Wielkim). 
NOWELA. 


Dawne to byly czasy — opowiadał 
Walenty — po proszonem chodząc od 
wsi do wsi, Oj! dawne. 

Siedział teraz pod lipą, a dzień był 
skwarny i wyblakłemi toczył oczyma 
po ciżbie, ci się ano zebrała posłuchać 
starego. 

Znali go tu wszyscy, ale i on ich 
znał, Wiedzieli, że pięknie mówi, a on 
— że go chętnie słuchają, Ten i ów 
przyniósł w zawiniątku chleba z se- 
rem, to jaj parę, a każdy ucha nadsta- 
wiał, 

— Dawne to były czasy powtó- 
rzył jeszcze raz i westchnął w zadu- 
mie. Sześć wieków temu. Akuratnie 


4 


wbrew tej uchwale rozstrzygać —- mo- 
że po wysłuchaniu także opinji zsbra- 
nia gromadzkiego, rady gminaej i 
wydziału powiatowego postanowić 
powołanie rady gromadzkiej również 
i w tych wsiach, które nie posiadają 
200 mieszkańców. 

Jak ztego widzimy to we wsiach, 
które będą miały rady gromadzkie, 
|zebrania gromadzkiego wogóle nie be- 
dzie. O wszystkiem będzie decydowa- 
ła rada gromadzka. Tam, gdzie pozo- 
stawionem będzię zebranie gromadz- 
kie, zmieni się jego sklad, dotąd ko. 
wiem w. Kongresówce członkami ze- 
brania gromadzk, byli posiadacze nic- 
ruchomości, obecnie prawo uczestnie- 
twa w. zebraniu gromadzkiem mają 
wszyscy mieszkańcy, którzy w myśl 
art, 3 mają prawo wybierać wladze 
samorządowe (rady gromadzkia albo 
delegatów, uczestniczących w wybo- 
rach gminnych). 

W myśl nowej ustawy grormadami 
będą albo już istniejące obecnie w b. 
zaborze rosyjskim gromady, albo 
utworzone z gmin jednowioskowych 


lub z poszczególnych wsi w, b. dzielni-'lub likwidacji majątku, to zaintereso- 
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Opóźnione żniwa wywołują 
lichwiarski wyzysk . 


Stanowisko P.Z.P.Z. musi wywołać zastrzeżenia 


Zbliżona do kół rządowych 
agencja dziennikarska „Press* po- 
daje: 

Z raportów, jakie nadeszły 


z kraju do centralnych instytucyj 
rolniczych wynika. iż żniwa tego- 
roczne w województwach central- 
nych i wschodnieh będą opóźnione 
o blisko 2 tygodnie. W Poznań- 
skiem rozpoczęcie żniw oczekiwa- 
ne jest za 10 dni. 

Notowana obecnie pzez giełdy 
krajowe zwyżka cen ziarna lezo- 
na jest z faktem opóźnienia zniw 
wskutek niesprzyjających warun- 
ków atmosferycznych. Na giełdzie 
zbożowej w Warszawie w dniu 10 
b. m. cena żyta zwyżkowała do 
25.50 zł. za 100 kg., a cena pszenicy 
do 42 złotych przy dalszej tenden- 
cji mocnej i zwyżkowej. Dostaw 
żyta z kraju niemu, jedynym wię; 
kszym sprzedawcą żyta są w tej 
chwili Pasńtwowe zakłady zbożo- 
we, które w tym okresie osiągają 
znaczne korzyści. 


cy austrjackiej i pruskiej. W tych 
ostatnich 2-ch dzielnicach będą bo- 
wiem tworzone gminy zbiorowe 1 w 
tym czasie muszą powstać także gro- 
mady. W ustawie określono, że prze- 
organizowanie dotychczasowych gmin 
w b. dzielniey austrjackiej i pruskiej 
odbędzie się w ciągu osiemnastu mie- 
sięcy po wejściu w życie ogłoszonej 
ustawy. A gdyby tego terminu na 
przeorganizowanie takie nie wystar- 
czyło, może Rada Ministrów przedłu- 
Żyć ten okres jeszcze o 12 miesięcy. 
Ustawa przewiduje tworzenie no- 
wych gromad lub znoszenie istnieją- 
cych oraz wszystkie zmiany granie w 
obrębie gminy wiejskiej, jak również 
ustalenie i zmiane nazwy gromady. 
Zmiany te następują na wniosek Wy- 
działu Powiatowego, który musi wy- 
słuchać w tej sprawie opiji organów 
uchwalających, zainteresowanych gro- 
mad lub rady gminnej. Decyduje w 
tej sprawie wojewoda, ale po wysłu- 
chaniu wiążącej go opinji Wydziału 
Wojewódzkiego. Jeżeli przy zmia- 
nach tych wynikną sprawy podziału 
j 
Ciekawi jesteśmy kto i kiedy po- 
łoży nareszcie kres tym spekula- 
cjom. | 


Jak widzimy z tej notatki Pań- 
stwowe zakłady Przemyslu zbożo- 
wego, które za pośredaictwenm ban- 
dlarzy zboża wykupiły za bezcen 
zboże w czasach Śmiesznie niskich 
cen, obecnie wykorzystują sytua- 
cję jaką wytworzył głód na wsi na 
skutek opóźnienia się żniw i chwi- 
lowo Śrubują ceny starego zboża 
potrzebnego do natychmiastowego 
zjedzenia, a równocześnie handia- 
rze, od których PZEZ kupują ol- 
brzymią większość zboża. Jako 
stwierdzila ‘Najwyzsza izba koń. 
troli państwa, już dziś „wykupują 
zboże na pniu od chł>pów. płacąc 
po 6 do 8 złotych za 100 kg, a więc 
poprostu za bezeen. 

Sprytna ta akcja w połączeniu 
z dziesiątkami miljonów  płyną- 
cych dla PZPZ z kas państowwych 
stanowią... bardzo tłusty kąsek. 


OO OPTIO Z O TOT OWOCOWĄ DIE TATRY ZY OT TCO UTA II. 0 0. 


Ankieta w sprawie 


Ministerstwo spraw wewn. 


przystępując  do' 


utegulowania brania danych o 


aresztów gminnych 


dnich, rozesłało ankietę celem ze- 
stanie istnieją- 


jewództwach środkowych i wscho-!sztów ich utrzymania. , 
z z c 


sześć setek lat ta na tej ziemi panował 
se najmiłościwszy król nasz Kazi- 
mierz, co to go Królem Chłopów nazy- 
wajom. 

— Mądry był to pon i sprawiedli- 
wy. Dla największej biedy miał 
serce, i kiesę zawsze otwartą. 

— A był też i bitny król, Wiele 
ziemi do Polski naszej przyłączył, 
wiele odkupił, z Krzyżactwem proce- 
sy wiódł, to to chcieli ścierwa prawo- 
wierne ziemie nasze zabrać, z królami, 
a z cesarzem z Wiednia kuma? się, ho, 
ho! 

— Ojciec Święty nawet miał go za 
swego druha. 

— A choć dużo spraw na głowie 
miał i choć sprawować musiał w 
wielgachnem państwie, przecie łowa- 
mi nie gardził į często w knieje z pa- 
nami się zapuszczał, polując na gru- 
bego zwierza, którego wówczas w Pol- 
sce nie brakowało, boć to wtedy nie 
było tyle pola co dziś, a tylko bory. i 


bory po całej aw M ta Z EN AAAS P CHUN polki ziemi, Było 
też gdzie polować, Raz ci też miłoś- 
ciwy król w ogromne puszcze leśne z 
panami wyjechał z dzikami i nie- 
dźwiedźiami za bary się wodzić, Ale 
miłościwy pan nie z panami lubiał, 
tylko zaraz się chyłkiem wymknął i 
tak sam chodził po lesie — w poje- 
dynke, jakże nie napotkał smolarza, 
który to smołę z drzew ciągnął, bo i 
także ludzie u nas wtenczas żyli, 

— Tak 'ci sie stało į teraz. Ze swe- 
go niby stanowiska w wielkim borze 
jak tylko zobaczył, że nikogo koło nie- 
go nie było, tylko pachole małe, co 
mu oszczep, i dzidy podawało, kiwnął 
nań i poszedł w bór.., 

— Szedł, nie nie mówiąc do owego 
pachołka, aż się natknął na biedną 
chałupine biednego smolucha, 

— Pary mi z ust nie puść żem król 
— rzekł do pacholęcia, 

— Jakoś mówił, miłościwy panie — 
pokłonił się pachołek. 


Str. 8. 


wane gromady winny się wtej spra 


wie dobrowolnie porozumieć. Skoro 
takie porozumienie nie dojdzie do 
skutku, decyduje w. tych sprawach 


Wydział powiatowy. 

Ustawa postanawia, że majątek 
oraz wszelkie prawa i obowiązki ginin 
dotychczasowych, wynikających z ist- 
nienia na jch obszarze dobra gminne- 
go w. dzielnicy austrjackiej i pruskiej 
przejdą po zlikwidowaniu tych gmin 
na rzecz gromad, które zostaną w gra- 
nicach dawnych gmin utworzone. 

Powstałej na obszarze dotychczas 
wych gmin nowej gminie przyaługi- 
wać będzie prawo używania w miejscu 
swej siedziby urzędowej lokalu urzędu: 
gminy dotychczasowej, ale za odszko- 
dowaniem tej gromady, do której on 
należy. Jeżeli nie nastąpi porozumie- 
nie co do wysokości odszkodowania, 
ustali je właściwy Wydział Powiato- 
wy. 

I na tych obszarach, jeżeli wynikną 
między gromadami sprawy majątko- 
we, mają być zlikwidowane w drodze 
porozumienia między temi gromada- 
mi. Gdyby do porozumienia nie do- 
szło, rozstrzygnie © tem Wydział Po- 
wiatowy. W razie, gdy spór toczyć 
się będzie między nową gminą, a gro- 
madami, rozstrzygać będzie Wojewo- 
da przy współudziale Wydziału Woje- 
wódzkiego z głosem decydującym. 


A. Bogusławski, 
poseł na Sejm. 
| TOON WAREZ 


LITWINOW U PREMIERA 
FRANCJI. - 
Sowiecki komisarz dla spraw zagra- 
nieznych Litwinoww towarzystwie so- 
wieckiego posła w Paryżu Dowgalew- 
sprawy aresztów gminnych w wo- cych aresztów gminnych, oraz ko-|skiego (na lewo), po swej wizycie u 


francuskiego premjera Daladier%a. 


W lichej chatce tuliła się biedota, 
król na oczy tego nie widział uigdy. 
A że król przyodziany był w zwykłe 
ubranie rycerskie, to smoluch ani 
pomyślał że to może by król. 

Smoluch wyszedł z izby i widzi ja- 
kiegoś wielmoża przed sobą. Pokło- 


nił sie w pas i pyta coby chciał, skąd 
jest i dokąd Bóg prowadzi, 
Król przysiadł, pachołek za niz 


stanął. 

— Zbłądziłem w lesie, człowieku, — 
Do króla spieszyłem, bo ponoć tu yo- 
luje i zabłądziłem. 

— Wiem ci ja, gdzie miłościwy 
nasz pan poluje i zaprowadzę waszą 
wielmożność. 

— Daleko to? 

— Niedaleko. 

— Masz co jeść, bom głodny. 

— Miód jest i chleb. 

— Dajże. 


(Ciąg dalszy na stronie 4-tej), 
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Komitet obrony oskarżonych 


o zajścia w 

. Naczelny Komitet Wykonaw- 
czy Stronnictwa Ludowego zwró- 
cił się do Koła Obrońców Poli- 
tycznych o podjęcie się obrony o- 


Małopolsce 


wicz, Malinowski, Nagórski, Szy- 
mański, Ujazdowski, Urbanowicz 
i in.; z Krakowa — Warenhanpt i 
Wusatowski; z Wadowic — Putek; 


skarżonych o udział w zajściach|z Tarnowa — Chmiel. 


w Małopolsce Zachodniej, które 
ostatnio miały miejsce. 

Powołano do życia specjalny 
Komitet Obrońców, w którym 
przyrzekli wzięcie udziału pp. ad- 
wokaci: z Warszawy — Berenson; 
Barcikowski, Czernicki, Drabich, 
Graliński, Kiernik, Krysa, Łypace 


Pp. Berenson, Graliński, Kier- 
nik byli w Krakowie i Tarnowie 
dla zbadania sprawy na miejscu. 


Informujemy, iż jednocześnie 
powstaje Ogólnokrajowy Komitet 
Opieki nad aresztowanymi, zabi- 
tymi, rannymi i ich rodzinami. 
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Czy policjanci biją ? 


Tak jak wojsko jest przezna- 
czone do tego, by państwu i jego 
obywatelom zapewnić zezwnętrz- 
ny spokój tak potrzebny do pracy, 
tak do tego samego celu służyć ma 
policja. — Nie zawsze jednak tak 
się dzieje. 

Warszawskie „ABC“ pisze: 

W  Lubitowie, powiatu kowelskiego, 
aresztowano, pod zarzutem kradzieży, nie: 
jakiego Filipa Byciuka, którego osadzono 


piersiową, połamanemi żebrami i okropnie 
posiniaczonem ciałem. ; 

Przeprowadzone dochodzenie sądowa 
prokuratorskie ustaliłjo sensacyjne szcze: 
góły. Po aresztowaniu Byciuka, w nocy, 
do celi jego wszedł komendant posterun: 
ku policyjnego, Marjan Rutkowski, oraz 
postcrunkowi Wójcik i Sójka w -celu 
przeprowadzenia śledztwa. 

Podczas przesłuchania 
nieludzko pobili Byciuka, 


policjanci tak 
że ten z ran 


w areszcie posterunku policyjnego w Luż:, zmarł. 


bitowie. Następnego dnia w celi aresztu 
znaleziono zwłoki Byciuka, zmasakrowane 
w straszliwy sposób, ze strzaskaną klatką 


Postrach Łowicza 


Nieuchwytny zbrodniarz-zboczeniec morduje Kobiety 


"Mieszkańcy Łowicza i okolic żyją pod 
wrażeniem strasznych zbrodni popełnioe 
nych ostatnio przez zboczeńca, który na» 
pada i morduje idące samotne kobiety. 

Pierwszy wypadek zdarzył się na szo» 
sie przy stacji Kaliskiej. Pod mostem zma: 
leziono zamordowaną 24-letnią mieszkane 
ke Łowicza, Władysławę Brzozowską. 
Dziewczynę zamordowano kilkoma udes 
rzeniami jakiegoś tępego narzędzia w tył 
głowy. Na ciele jej ujawniono zdrapania 
i sińce „a sekcja zwłok wykazała deflora: 
cję. Nie ulegało wątpliwości, iż podłożem 
mordu była zbrodnia na tle seksuałnem. 

W dwa dni później melszkańców Ło» 
sicza zelektryzowała wiadomość o drus 
giej zbrodni popełnionej w identyczny spos 
sób, Ofiarą zwyrodnialca padła 25:letnia 
również mieszkanka Łowicza, Bronisława 
Kucharkówna. Znaleziono ją na drodze 
w polach. Kucharkównę również zamors 
dowano uderzeniami w tył czaszki, a seks 
cja zwłok tak samo wykazała deflorację. 

Władze śledcze postawiły cały aparat 
śiedczy na nogi. Wprawdzie w związku 
z tą sprawą aresztowano 2 włóczęgów, je: 
dnak niema żadnych dowodów, że brali 
oni udział w popełnionych zbrodniach. 
Dalsze poszukiwania upiora z Łowicza nie 
dały konkretnych wyników. 

Wreszcie po kilku dniach zbrodniarz 
ponownie przypomniał się mieszkańcom 
Łowicza. Na polu w pobliżu szosy pos 
znańskiej znaleziono nieprzytomną 18: 
letnią Aleksandrę Perzynę, zamieszkałą 
w odległej o 4 km, od Łowicza wsi Niedz 
wiada, uczenicę 7:ej klasy gimnazjum żeń: 
skiego im. Niemcewicza w Łowiczu. 

Jak poprzednio zamordowane dwie ko: 
biety, tak i Perzynówna miała w straszny 
sposób okaleczony tył czaszki. Na ciele 
jej stwierdzono sińce, okaleczenia i zdra- 
pania. W stanie nieprzytomnym dziew: 
czynę przewieziono do miejscowego szpie 
tala im. św. Tadeusza, gdzie znajduje się 
pod opieką lekarzy dr. Ciszewskiege, Tys 
rajewicza i Mazorka. 

Uczenica zbierała kwiaty przy szosie, 
gdy napadł ją i poranił jakiś mężczyzna, 
Nadejście przechodniów ocaliło nieszczę: 


ucieczki. Dziewczyna przebywa w szpitalu 
i wskutek ciężkich ran stan jej jest nadal 
ciężki. 

Odniosła ona ogółem 7 ran tłuczonych, 
z tego 3 w tylną część czaszki, z uszko» 
dzeniem mózgu. Przy łóżku chorej czuwa 
jej matka. 

Miejscowe władze bezpieczeństwa zmoż 
bilizowały całą policję. Mimo tych ostroże 
ności upiór z Łowicza dokonał wczoraj 
nowego napadu. 

Pod wsią Niedźwiada na przechodzące 
łąką dwie dziewczynki 14letnią Anielę 
Okruchównę i 13letnią Natalję Modrasz: 
kowską (obie zamieszkało w tejże wsi) 
wypadł z zarośli jakiś mężczyzna. Mo» 
draszkowska zo strasznym krzykiem rzu: 
ciła się do uciecki. Okruchównę  zbro» 
dniarz pochwycił i wciągnął w zarośla, 
Przerażonej dziewczynce morderca zakrył 
twarz chustką i zaczął ją bić. 

Zaalarmowani krzykiem nadbiegli z są 
siedniego pola dwaj gospodarze, na któ: 
rych widok krwawy upiór. gdyż nie ulega 
wątpliwości, iż był to on, rzucił się «do 
ucieczki i pomimo pościgu zdołał zbiec 


Zarządzono natychmast obławę, która j odnieśli się oskarżeni, 


Sąd Okręgowy w Lublinie, na rozpra: 
wie jawnej, która w całej rozciągłości 
potwierdziła winę policji, skazał Rutkowa 
skiego na 12 lat, Wójcika na 10 lat i Sój» 
kę na 3 lata więzienia. 

Pozatem sąd skazał również na 3 lata 
więzienia współoskarżonego w tej spra» 
wie, posterunkowego Rębacza, który usie 
łował zatrzeć ślady przestępstwa, 

Sąd Apelacyjny w Lublinie, do którego 
wyrok pierwszej 


i tym razem nie dała wyniku. Policji pro:jinstancji zatwierdził w całej rozciągłość 


wadzącej śledztwo ogromnie utrudniają 
pościg fałszywe alarmy. Niemal co godzi: 
na ktoś zawiadamia o nowym napadzie 
wampira, Po sprawdzeniu okazuje się, iż 
był to alarm fałszywy. Nasuwa się przypu 
szczenie iż wampir z pod Łowicza, na: 
śladując krwawego mordercę kobiet wam: 
pira z Duesseldorfu, fałszywymi alarmami 
wprowadza rozmyślnie policję w błąd, 
chcąc odwrócić uwagę od siebie. 


Pościg i wykrycie upiora z pod Łowis 
cza utrudnia również policji i to, że przez 
Łowicz prowadzą liczne drogi, przez które 
przewijają się różni włóczędzy, bezrobotni 
poszukujący pracy itp. a ai 

O przerażeniu jakie wywołało wśród 
mieszkańców Łowicza i okolic pojawienie 
się zwyrodniałego zboczeńca świadczy 
fakt, że żadna z kobiet oraz dziewcząt bez 
opieki męskiej nie opuszcza mieszkań, 


Policja czyni wszelkie wysiłki dla za: 
pobieżenia dalszym krwawym czynom i 


ujęcia niebezpiecznego zbrodniarza, 
bandes 


Woda zalała przedmieścia Stanisłanowa 


Z powodu ulewnych deszczów. w 
niedzielę rzeki Świeca i 


Ogółem w powiecie żydaczawskim 


Dniestr|woda zalała kilka tysięcy ha pól, łąk i 


wezbrały ponownie w: powiecie żyda-|stawów rybnych. W ostatniej chwili 


czowskim i Bystrzyca nadwórniańska|nadchodzą wiadomości, 


że woda na 


w. powiecie stanisławowskim, Na Swi-|wszystkich rzekach w powiecie żyda- 
cy pod Żórawnem woda podniosła sięjczowskim opada. Stan wody na By- 


o 2,70 m. ponad poziom normalny. —|strzycy Nadwórniańskiej 


pod Stani- 


W kilku miejscach drogi i mosty zo-|sławowem wynosi 2,70 ponad stan nor- 
stały uszkodzone. Komunikacja przer-|malny, 


wana. W gminie Dubrawka rzeka 


Woda wtargnęła już na przedmie- 


Swica okrążyła 117 gospodarstw. Stan|ście Stanisławowa, zagrażając budyn- 
wody na Stryju wynosi 3,40 ponad|kom. Władze centralne przedsięwzię- 
pozicm normalny. W górnym biegu|ły kroki celem najszybszego przyjścia 


woda opada, w Dolnym podnosi 
We wsiach Międzyrzec, 


się. |z pomocą poszkodowanej przez powódź 
Hłózdycz i|ludności. 


W tym celu na tereny za- 


Bukowce woda wtargnęła do domów.|grożone udaje się wdniu dzisiejszym, 


Dniestr wystąpił z brzegów i 
okoliczne pola i łąki. 
scach komunikacja kołowa 


śliwią i krwawy upiór zmuszony został do|przerwana. 


| z e a e 


(Ciąg dalszy z poprzedniej strony.) 


Smoluch wszedł do domu i baba 
w pokłonach chleb z miodem wynosi, 

— A czyjże ty — pyta król, bo trze- 
ba wiedzieć że to pańszczyzna była, 
albo chłopi królewskie byli, 

— Dyć wielmożny, panie — rycerza 
Wyszomira, 

— A dobry to pan? 

Smoluch milczy, boi się gadać, bo 
' on rycerz nie był dobry. Jak on smo- 
ły nie dostawił, ole było tzreba, bił i 
bił, że aż strach, 

— Nie bój się, gadaj — mówi król. 

Tak ci smoluch opowiedział swoją 
biedę, prosząc o zmiłowanie i żeby ten 
rycerz o tem się nie dowiedział. 

Miłościwy pan słuchał i marszczył 
czoło, głową kiwał, zsiekane plecy 


smolarza obejrzał, bo mu ten pokazał 
azry, dwa dukaty chłopu dał, miej- 
sce smolarki zapamiętał i imię smo 
luchowe też i za dwie godziny, prze- 
prowadzony przez niego, 
swoje stanowisko akuratnie trafil. 

A ten rycerz Wyszomir akuratnie 
w, orszaku królewskim był, bo to je- 
go lasy z królewskiemi się łączyły i 
łowy też tam się odbywały, 

Kiedy pod wieczór król wrócił 
szałasu, zawołał owego rycerza, 

— To ty — powiada — bracie smo- 
luchów katujesz? 

— Jak żywo nie, miłościwy panie. 

— A ja ci mówię że katujesz, Nie 
chłop winien, jak nie może tyle smo- 
ły dobyć, ile przykazałeś? Boska to 
— mówi — sprawa, a nie ludzka, boć 
smoła do Boga należąca jest tak samo 
jak ja i ty. 


do 


zalał|t. j. dnia 10 lipca międzyministerjalna 
W wielu miej-| komisja pod kierownictwem główne- 
zostałajgo inspektora Min, Spraw Wewn. dyr. 


Swidzińskiego. 


Wyszomir się wypiera, ale król ka- 
zał zaraz po owego smolarza posłać, 
Zestrachany smolarz poznał w za- 
błąkanym samego króla, zląkł się i 


jakoś na|myśli — juże pomnie, juże będę wi- 


siał, albo do lochu pójdę. 

A król się pyta Wyszomira: 

— Twójże to jest chłop? 

Nie mógł przeczyć, więc choć go 
złość wielka brała, odparł: 

— Jest mój. 

— Biłeś go. 

— Biłem go — mówi — bo leniwy, 
hultaj i wielki nierób. 

— A znasz ty boskie przykazanie 
— pyta się król. 

Rycerz milczy. 

Król się rozsierdził na owego Wy- 
szomira, że to bez sumienia katuje lu- 
dzi, no i stracił ów rycerz wszelkie po- 
ważanie królewskie, wszelkie łaski, do- 


Nieprawdziwe pogłoski 
o rentach dla b. żołnierzy 
niemieckich 


W ostatnich dniach pojawiły 
się pogłoski, jakoby wszyscy byli 
żołnierze niemieccy, uczestnicy, 
wojny Światowej, którzy osiągnęli 
lat 50 mieli na mocy traktatu wer- 
salskiego otrzymywać rentę rocz- 
ną w wysokości 3500 zł. | jakoby 
państwo polskie miało otrzymać 
na ten cel od. Niemiec pieniężne 
wpłaty. W związku z tem mini- 
sterstwo skarbu komunikuje, że 
wspomniane pogłoski są całkowi- 
cie nieprawdziwe i nieuzasadnione 
To też zwracanie się w takich 
sprawach do władz byłoby bez- 
przedmiotowe. Ministerstwo prze- 
strzega przed próbami wyzysku ze 
strony osób, które, opierając się na 
tych pogłoskach, próbowałyby u- 
zyskać jakiekolwiek opłaty od za- 
interesowanych osób za przepro- 
wadzenie sprawy. 


Katastrofa Kolejowa 
w Niemczech 


W niedzielę niedaleko miejscowo. 
ści Bibertrebna koło Apolda wykoleił 
się pociąg pospieszny  Berlin—Stut- 
gart. 

Pierwsze 3 wagony wyskoczyły 2 
szyn i runęły z 10-metrowego nasypu, 
zaś 3 dalsze wagony nie uległy kata- 
strofie. 

W wypadku poniosły śmierć 3 oso- 
by, zaś liczba ciężko j lżej rannych w. 
godzinach wieczornych podwyższyła 
się do 25 osób. 

Jedna osoba 
zmarła w szpitalu, 


z pośród rannych 


nn, 


stęp do dworu, a smolucha król wyku- 
pił i do swoich lasów przeniósł; obej. 
ście kazał mu wystawić jak sie patrzy, 
dukatów dał, bo lubił sprawiedliwość 
na tym świecie. I że się biednym lu- 
dem opiekował, Król Chłopów prze- 
zwany został — na wieki, 
+ * 

Gromada słuchała opowiadania sta. 
rego, 

Miarkowali, że to pięknie Walenty 
wyspekulował o tym smoluchu, co do 
prostej chałupy chodził, Czyżby to 
prawda była, 

— Jako żywo. Historje o tym kró- 
lu różne gadają. W, szkole słysza- 
łem. 

— Przyjdźcie, to wam opowiem — 
dorzucił Badurów Antek, gromada Do- 
szła w las słuchać nowej gadki, 

Parno było, w: czerwcową niedzielę. 
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„GAZETA GRUDZIĄDZKA>* 


Sprawy organizacyjne 


Stronnictwa Ludowego 


ZGROMADZENIA STRON. LUDOW. 

PUŁAWY. 16 lipca w Katczmis- 
kach odbędzie się doroczny Zjazd po- 
wiatlowy S. L, 

LUBLIN. 23 lipca w Krzezonowie 
odbedzie się wielki wieo S. L. z udzia- 
liem prezesa NKW. dr. St. Wrony, po- 
sla T. Czernickiego, posła Paca i tn. 

PUŁAWY, 30 lipca odbędzie się w 
Nałeczowie - Dolina Słowicza — wieś 


~ wiec S. L. z udziałem posłów, ludo- 


`aiejaki Olejnicki 


`, 


wych. 


SEKRETARJATY STRON. LUD. 

KIELCE. Sekretarjat Wojewódzki 
S. L. w Kielcach (ulica Wesoła 5) jest 
czynny w. każdy wtorek i piątek. — 
Adres na listy Kielce, skrzynka pocz- 
towa 286, 

WŁOSZCZOWA. Sekretarjat Stron- 
nictwa Lud. na pow. włoszczowski jest 
-w Wali Wiśniowej obok Włoszczowej 
Sekretarjat prowadzi Józef Wójcik 
syn Michała. 


BACZNOŚĆ POW. BŁOŃSKI. 

Sekretarjat S. L. na powiat Błoń- 
ski podaje do wiadomości, iż ustne po- 
rady prawne będą udzielane w iokalu 
Sekretarjatu w środy od godz, 2 do 4 
po poł, 

Następnie Sekretarjat podaje do 
wiadomości, że posiedzenie Zarządu 
Pow. oraz prezesów Kół miejscowych 
odbędzie się 2 sierpnia 6 godz, 1 po 
pol z udziałem posła Krysy. Uprasza 
się o zebranie od członków. Kół skład- 
ki za bieżący rok, 
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Baiźnasć pow. Bielsk 
Podlaski 


Podaje się do wiadomości naszych 
działaczy członków i sympatyków, iż 
w, Bielsku  HPodla- 
skim, posługujący się szyldem „Sekre- 
tarjat Stronnictwa Ludowego“, pro- 
wadzący rzekomo biuro Stronnictwa 
Ludowego w. Bielsku Podlaskim nie 
jest wcale naszym działaczem. 

Zarząd Powiatowy S. L. na posie- 
dzeniu swem w dniu 22 czerwca 1933 r. 
zabronił Olejnickiemu używania tego 
szyldu, wzywa przeto wszystkich dzia- 
łaczy Stronnictwa Ludowego na po- 
wiat Bielsk Podlaski, aby nie nawią- 
zywali jakichkolwiek stosunków w za- 


kresie działalności politycznej Stron-|Pinczowa. 


nietwa Ludowego z 


Oiejnickim. 


Zgromadzenie Ludowe w Połańcu 


pow. sandomierskiego 


Zebranie ludowe w Połańcu pow. 
sandomierskiego zgromadziło 
2 tysięcy osób. Zgromadzenie 
prezes 
djum powołani zostali 
szek, A. Marczewski i 
Przemówienie wygłosił p. 


pp. J. tuka- 


L. 


A Ko: 


czak, wyjaśniając jak należy rozumieć| 
postać Tadeusza Kościuszki i eo zdzia-' 


łał on dla chłopów. Następnie mowi! 


p. St. Swol o znaczeniu Święta nutdo-, 
Po nim przemawiał J. Murcz-l 


wego. 


St. Doleżka.llucyj politycznych o wyrażaym 
„rakterze opozycyjnym. 


kiewiez, który nawoływał do wrgani- 


około |zacji S. L. i p. Stan. Swol, który mówił 
zagaijłjo potrzebie organizowania 
J. Murezkiewicz. Do prezy-|dzieży wiejskiej. 


się mło- 
Zgromadzenie przyjęło szereg rezo- 
cha- 
Obrady zakończono odśpiewaniem 
(Gdy naród do boju“ i „Nie rzucim 
zemi“: oraz okrzykami na cześć 
Stronnietwa i prezesa Witosa, 


Wiadomości bieżące 


Sohota, 15 lipca 1933 r. 


Sobota: Henryka. Wschód słońca 3,32; 
zach, 7,51. Wsch. księż. 28,01; z. 14,03. 


Niedziela: NMP. Szkapl. W. sł. 3,83; 
zach. 2,50. Wsch. księż. 28,21; z.15,17 
Poniedziałek: Aleksego w. W. sł. 3.34; 
zach. 7,49. Wsch. księż. 23,46; z.16,30. 


Przy otyłości naturalna woda gorz- 
ka Franciszka-Józefa pobudza prze- 
mianę materji w organiźmie i wpły- 
wa na wysmukłość kształtów, 

ROZWI" TT a PTCTA 


STAN WODY NA WIŚLE 
w dniu 12 lipca 1933 r. 


Kraków minus 205; Zawichost plus 
2,81; Warszawa plus 1,76; Płock ylus 
0,84; Toruń plus 0,81; Fordon plus 0,78; 
Ckełmno plus 0,69; Grudziądz plus 
0,84; Korzeniowo plus 0,38; Montawa 
plus 0,27; Piekło plus 0,20; Tczew plus 
0,02; Einlage plus 2,12; Schief. pius 
2,38. 


* DZISIEJSZY NUMER „GAZE. 
TY“ wydajemy w objętości 6 stron. 
Zarazem dołączamy bezpłatny dodatek 
„GOSPODARZ i OSADNIK“, 


Województwa centralne: 


SIEKIERĄ WYMORDOWAŁ 
RODZINĘ SZWAGRA. 

Miejscem krwawej tragedii była 
wioska Krzepiki gminy Góra vowiatu 
pinczowskiego w województwie kie- 
leekim. W nocy z czwartku va piątek 
zamordował w własnem mieszkaniu 
32-letni Ludwik Poświadczak szwagra 
swego Jana Mrówke, rakarza miasta 
Mordu dokonał zbrodniarz 


wymienionym |zapomocą siekiery. Żona, córka i syn 


ofiary ohydnej zbrodni odnieśli bar- 


Zarząd Powiatowy Stron. Ludowego [dzo cieżkie rany, zadane przez zkrod- 


na powiat Bielsk Podlaski. 


EEDE 1 


Ogłoszenie 


Żarząd Powiatowy Stronnictwa Lu- 
«owego na powiat stopnicki ua posie- 
dzeniu w dniu 20 czerwca 1953 r. 
uchwalił zawiesić w prawach człon- 
kowskich członka Stronnietwa Jana 
Rogale z Koniemłot, gm. Oględów. 


As 


w 


#zurade interesów Stronnictwa. 


Naczelny Komitet Wykonawczy 
wykluczył go z szeregów Stronnictwa. 
Legitymacje partyjną Rogali Jana 
nr, 5064 unieważnia się. 

Uprzedzamy wszystkich członków 
Stronnictwa przed wpłacaniem p. Ro- 
sali składek członkowskich, który już 
po zawieszeniu go w prawach człon- 
kowskich, korzystając z nieświadomo- 
śei członków o jego zawieszeniu skład- 
ki pobierał, 

Sekretarjat Naczelny Stron. Lud. 
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SAMOBÓJSTWO ADWOKATA 

W Łodzi popełnił samobójstwo 
citwokat Józet Gralewski, podputkow= 
nik rezerwy, doniedawna przewodni. 
czący wojskowego sądu okręgowego 
w Łodzi. Przyczyną samobójstwa ma- 
ja bvć niepowodzenia finansowe. 


a nie jej chrztu, chce bowiem 
M związki małżeńskie 


niarza również siekierą. Po dokonanej 
zbodni zabrał morderea 470 złotych 
gotówki i zbiegł. Policja wdrożyła 
energiczne śledztwo. 


ORYGINALNY CHRZEST. 
Do jednego z księży w Częstocho= 
wie zgłosiła sie cyganka, 


wędrują z miasta do miasta, zarabia- nszenna 600/, 60,90-65,00 
jąc wysiępami w. kawiarniach wraz z żytnia65%/, 


starą cyganką „fakirką', która nie 


chciała opuścić „wyklętej”. 


B. POSEŁ KOMUNISTYCZNY — | 


MORDERCĄ. 

W nocy z 3 na 4 lipca między Ja- 
nem Lendzionem a Wacławem Zelmą, 
mieszkańcami Płocka, powstała go- 
rąca sprzeczka. W pewnym momencie 
Lendzion wydobył rewolwer 
bellum i 5 strzałami powalił Zelmę. 
Dwie kule utkwiły w głowie, a trzy w 
tułowiu. Mimo to Zelma żył jeszcze 
około pięciu godzin. Całe zajście ro- 
zegrało się na ul. Strażackiej, na 
przedmieściu Radziwie, Pogłoska opo- 
wiada, że była to zemsta komunistów 
na Zelmanie za pewnego rodzaju od- 
stęepstwa od ich partji. Zabójca Zelmy, 
Jan Lendzion, karany już ongi za ban. 
dytyzm i kradzieże, był sprzedawcą 
lodów na ulicach Płocka, był on w 
swoim czasie znanym działaczem ko- 
munistycznym i posłem do Sejmu z 
ramienia partji komunistycznej, 
Sprawca zabójstwa Lendzion zbiegł. 


Małopolska. k 


DEFRAUDACJE W ELEKTROWNI 
I MAGISTRACIE W PRZEMYŚLU. 

W związku z defraudacją, ujawnio- 
ną w. elektrowni miejskiej w Przemy: 
ślu, przeprowadzono również rewizję 
w kasie magistrackiej i koutrolę u 
egzekutorów i inkasentów magistrac- 
kich. 

W związku z tem ujawniono daisze 
nadużycia. Kontrola stwierdziła 
brak 3.000 zł u egzekutora magistrac= 
kiego Barana, których nie odprowa- 
dził do kasy miejskiej z zainEasowa- 
nych podatków i opłat miejskich. 
Barana aresztowano, 

Dalsze dochodzenia w tej sprawie 
prowadzi prokuratura. [Istnicje po- 
dejrzenie, iż w aferę tę wmieszani są 
dalsi funkcjonarjusze magistratu, 


ŚMIERĆ W DNIU ZARĘCZYN. 
Młody adwokat przemyski, 30-letni 


19-letnia |dr. Jakób Horn, który w tych dniach 


Marja Brzezińska, z prośbą 5 udziełe-|miał otworzyć właśnie kancelarję, gdy 


z synem Urz. 
państw. z Marymontu, Janem Tokar- 
skim. Cyganka została 


bandy za „występną'* miłość. Młodzi 


wstąpić |udał się do mieszkania swej narzeczo- 


nej, gdzie miała się odbyć uroczysiość 
zaręczyn, padł nagle na schodach ka- 


wypędzona z|mienicy zemdlony. 


Zawezwany lekarz stwierdził zgon, 


Udusiła męża w czasie snu 


W Centrum Wyszkolenia Saperów 


krzyki, pochodzące z mieszkania Po- 


pełnił służbę porucznik Stefaa Po!a-|laczków. — Ostatnio wieczorem doszło 


czek. zamieszkały w Modlinie przy u- 
licy Szpitalnej, 

Gdy oficer nie przynył na służbę, 
wiudze przełożone wysłały do mie- 
szkania jego szeregowca, by zapytał o 
powód  nieobeeności. Przybyły  żol- 
nierz znalazł por. Polaczka :eżącego 
w łóżku bez życia. 

Przeprowadzone śledztwo wykaza- 
ło, że małżonkowie Polaczkowie od 
diuższego czasu żyli w niezgodzie. Są- 
siedzi słyszeli ustawiczne kłótnie i 


rówrież do kłótni między małżenka- 
mi, poczem por. Polaczek położył się 
spać. Podczas snu mężobójczyni za- 
rzuciła mężowi pętlę na szyję i udu- 
siła go, poczem zbiegła z mieszkania. 

Zaalarmowane władze policyjne 
rozpoczęły poszukiwania za  zbiegłą 
Polaczkową, którą w kilka godzin po 
morderstwie aresztowano i odstawionG 
də więzienia. 

Dalsze dochodzenie w toku. 


4 
paras | Proso 


SKÓRY. 
Kraków, 11. 7. Notowania hurtowe 


Str, 8. 
Zaparcie. Najpoważniejsi specjali 
ści chorób kobiecych stwierdzili, że 


naturalna woda gorzka Fransiszka- 
Józefa działa w bardzo wielu wypad- 
kach szybko, niezawodnie i bezboleś 


„Notowania giełdowe 


Ziemiopłody 
z dnia 12-go lipca 1938 r. 


Płącono złotych za 10) kg.; 
Warszawa Poznań 
Pszenica 41,00-42,00 41.00-42,06 
Żyto , , 24,00-24,50 23,25-23,50 
Jęczmień  21,00-22,00 18,00-15,00 
Jęczmień 

browar. —, —— — —,—— — 
Owies 18.50-19,50 15,00-15.50 
Mąka: 


63,50-64,56 


39.06-41,00 38.52-39.50 
Otręby: 

rszenne 13,50-14,00 10,00-11,00 
żytnie 12,50-13,00 12,00-12,75 
Rzepak 4%,00-49,00  45,00-46,00 
Groch polny 24,90-27,00 22.00-24.00 
suchy rzep. 14,00-14,50 —,—-— „= 
kuchy Inian. 18,50-19,00 17,00-18,0:. 
aemniakijad. ,—- „—  1,70- 1,90 
Giryka + s /20,00-21,00. rya 

21,00-22,00 —,—-—, — 
Stoma luźna 5,50- 6,00 ——-—, = 
Siano pras, —, ——,— 6,25- 6,75 
Siano luźne 6,50- 7,00 4,75- 5,25 
Słoma pras. —,—-—— 2,00- 2,25 


„Bydło i mięso 
a. 7% dnia 12-go lipca 1938 r. 
Pizeono w złotych za 100 ke. żywej wagi 


s Warszawa Kraków 
Woły I. gat. 70— ró 75— 85 
Woły II. gat. 65— 70 67— 76 
Stadniki I. gat. — 62— 77 
Stadniki II. gat. — 51— 62 
Stadniki II]. gat. — —— — 
Krowy I. gat. 65—70 75— 82 
Krowy II. gat. 55—60 58— 75 
Krowy III. gat. — 41— 58 
Jałówki I. gat. — 63— 75 
Cielęta I gat. 70— 75 71— 86 
Świnie: 
ponad 150 k g. 110 —115 111—1924 
130—150 kg. 100—110 98—111 
110—130 kg. 90—100 80— 98 


f 


skór surowych za 1 kg wg. Centrali 
Targów w zł; wołowe do 90 gr; kro- 
wia 80 gr.; jalowieza 80 gr.; cielęca 
4.00—6,00 za sztukę, Ceny skór kro- 
wich spadły o 10 gr, cielęcych o 1 zł. 
na sztuce, 

Lwów, 11. 7 Notowania skór suro- 
wych wg. Centralnej Targowicy Miej- 


skiej w zł za 1 kg: bydlęce lekkie 
1,10; ciężkie 1,00; cielęce rzeźnickie 
5.50—6,50 za sztukę, prowincjonalne 


5,00—6,00 zł za sztukę; końskie za sztu- 
ki duże 9,00, małe 8,00 z. W ciągu 
ubiegłego tygodnia ceny skór nie wy- 
kazały zmian. 

TVET OSAS, SIISII E O Y 


zem p oeyt ra 


wskutek krwotoku 
mózgu. Ten tragiczny zgon w dbin 
zaręczyn wywarł w ceałem mieście 
wielkie wrażenie, 


PIORUN ZNISZCZYŁ URZĄD 
POCZTOWY, 

Z Brodów donoszą, że nad Podka- 
mieniem przeszła silna burza  zrado- 
wa, która wyrządziła znaczne szkody 
w polach. 

W czasie burzy piorun uderzył w 
gmach pocztowy, niszcząc w zupełno- 
ści wszystkie urządzenia telegraficzne 
i telefoniczne, tak, że musiana spro- 
wadzić nowe urządzenia ze Lwowa. 


prawdopodobnie 


UTONĄŁ Z KONIEM 
Harasym Abramec z Niżniow: wos 
jewcództwa  stanisławowskiegu ae 
piąc konia w rzece porwany n ał 


przez wir i utonął wraz z konie. 
Zwłoki wieśniaka wyłowiono na ie- 
renie wsi Koropiee. 


Str. 6. 


„GAZETA GRUDZIĄDZKA” 


Nr. SZ. 


Jak zachować się w czasie burzy 


Do niedawna zasady 
się w czasie burzy roiły się od szere- 
gu przesądów. Nowy dział medycyny, 
ełektro-patologja, odrzuciła 
tych przesądów, względnie potwier- 
dziła niejeden z nich. Według dzi- 
siejszych poglądów, zachowanie nasze 
w czasie burzy zależęć powinno prze- 
dewszystkiem od tego, mdzie nas bu- 
rza zastanie. Jeżeli w czasie hurzy 
znajdziemy się przy pracy w polu lub 
na spacerze, wówczas powinniśmy ņa- 
mietać przedewszystkiem o tem, że 
nie wolno nam nie tylko biec, ale ua- 
wet przyspieszać kroku. 
zważając na ewentualną ulewę, 
kiem normalnym, a nawet zwolnio- 
nym, udać się w kierunku najbliższych 
zabudowań, a jeśli niema ich w po- 
bliżu, np. w górach, schronić siłą pod 
występ skalny, a gdy i tego brak, a 
wyładowania atmosferyczne są silne i 
częste, lepiej jest położyć się na ziemi, 
ryzykując raczej przemoczenię niź 
życie. Nigdy nię należy z obawy przed 
deszczem chronić się pod drzewami, 
które bez względy na rodzaj są dosko 
malym wabikiem dla piorunów. 

Jeśli burza zastała nas w domu, 
pcłewa niebezpieczeństwa jest poza 
nami. I tutaj pamiętać musiny o 
wypełvieniu kilku zasadniczych na- 
kazów. Po pierwsze należy poza. 
mykać bezwzględnie wszystkie drzwi, 
okna i wentylatory, celem zapobieże- 
nia przeciagowi, który czyni powie- 
trze doskonałym przewodnikiem elek- 
tryczności, Następnie odrzucić należy 
wszelkie przedmioty metalowe, klu- 
cze, zegarki, igły, nożyczki, 
okulary w metalowej oprawie, i 
usiąść, względnie położyć się zdala od 
okien, pieca, oraz instalacyj central- 
nego ogrzewania. Konieczność po- 
zbscia się na czas burzy przedmiotów 
metalowych wskazana jest przede- 
wszystkiem u ludzi, których burza zu- 


wiele ż|na miejscu metalowe narzędzia, 


Olbrzymia katastrofa na Syberi 


tkcpalnie 


zachowania jstała poza domem. Wracający z pola 


rolnicy, jeśli chcą uniknąć nieszczę- 
ścią, powinni bezwzględnie pozostawić 
jak 
kopaczki, sierpy, kosy, pługi, brony 
itd. spacerowicze zaś parasole pelne 
metalowych okuć. W wieku radja i 
elektryczności niebezpieczeństwo spro- 
węuizenie piorunu tkwi również w an- 
tenie radjowej i instalacji świetlnej, 
oraz telefonicznej, Należy więc w 
Czasie burzy trzymać się zdala cd 
tych urządzeń, antenę zaś dobrze uzie- 
mić, Ucieczka przed burzą do bramy 


Trzeba, nie| wielkomiejskiej kamienicy może być 
kro-| wówczas tylko skuteczna, jeśli zam- 


kniemy równocześnie bramę, zapobie- 
gając przecliągowi. 


od dachu dom się psuje! 4 
Jeśli mimo zastosowania się do tych Gdy dach jest nieszczelny i prze* 
wszystkich uwag człowiek  ualegniejcieka, łuszczą się i pękają tynki, udp a 
rażenlu piorunem, skutki tego nie-|padają gzymsy, murszeją ściany i do 


Od głowy ryba cuchnie, 


szczęścia zależeć będą jeszcze od jed-|domu zakrada sie wilgoć, mima izo- 
nego czynnika, a mianowicie od na-|lacji założonej w fundameniach Nie- 


stawienia psychicznego rażonego. 


áli ktoś w czasie trwającej burzy jestjgroźne w malych domkach, gdz: 


staln przygotowany  psychiczaie 
gościnę potężnej iskry elektrycznej, 
skutki uderzenia są zazwyczaj miui- 
maine. 

Zasady umiejetnego zachowania tię 
w czasie burzy są, niestety, bardzo 
mało rozpowszechnione, toteż w ciągu 
roku zdarza się na kuli ziemskiej oko- 
ło 4 tys, (w dużym odsetku zawinio- 
nych) wypadków rażenia piorunem, Z 
których tysiąc kończy się śmiercią. 


Najbogotsza Kopalnia węgla w ogniu 


Olbrzymia katastrofa nawiedziła 
węgla w okolicach miasta 


|Prokopiewska wa wsobodniej Syberji. 


Pokłady wegla - sntracytu w oko- 
licgch Prokonjewaka nwążana są przez 
geclogów zą najbogatsze na całej ku- 
li ziemskiej, Ogólny masyw węgla 
waży wedle przypuszczeń ponad bil. 
jon ton, przyczem warstwy węgla 
znajdują się tuż pod kilkumetrową 
skorupą ziemi. 


Najglębiej położone warstwy znaj- 
dują się nie więcej, niź o 100 metrów 
pod powierzchnią ziemi. 


Zagłębie węglowe  Prokopjewska, 


a uaweęt|nrzewyższające 4 razy «apasy wąglo- 


we Anglji, znajdują się obecnie w o. 
gniu. 

Ogromne zwały węgla płoną, oświe- 
tlająa na dziesiątki kilometrów na- 
około tajge syberyjską. Płoną rów- 
nież pokłady węgla pod ziemią. O 
podpalenie posądzone jest kilku inży: 


Rącik rozrywkowy 


UŻUPEŁNIANKA. 


1 
2 
3 
4 
5 
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Kreski w każdym rzędzię poziomym zastą- 
pić literami, aby powstal wyraz o podanem 
niżej znaczeniu, z uwzględnieniem litery „w“ 
w migjscu podanem. —= Znaczenie wyrazów: 
1) Męstwo (dzielność). 2) Wśrubowywanie. 
3) Imię męskie. 4) Oswohodzenie. 5) Zbaw- 


m MÁ 


Do Zarządu Kursów Maturycznych 


„WIEDZA: 


NAJTRWALSZY DACH 
Z CZYSTEJ BLACHY GYNKOWEJ: 
WYJAŚNIENIA = OFERTY 


„BLACHA CYNKOWA" S-ka Z Q. P. 
KATOWICE, UL. MARJACKA NR, 11, 


ca, 6) Strażnicy. 7) Wypakowany. 8) Zro- 
bić coś, wykończyć. 9) Okazujący wzgare 
dę. 10) Gatunek krzewu. 


ROZWIĄZANIA LOGOGRYFU. 
z num. 79 „Gazety Grudziądzkiej”., 


BOLESŁAW PRUS 
isi1mres i o ólt 
słnombes pźsa 
k o j 696 5,<$52,. X, DOC FB 
unaj lkon aiek 
pałac i Tu d ora 


yrop z sykru gronowego 
ysyłamy w paczkach ky- 
wnościówych do wyrabów 
cukierniczych. stodbich 
laat, pierników, marmo- 
ady, kompotów, ķonfitu 
do amarowanig ohlab 


Pt do jakiego użytku potrze- 
Polecamy kar- 


ERT LLE 
Za darmo 


nierów niemieckich, którzy pracowali 
na tej kopalni, Inżynierowie ci wy- 
jechali do Niemiec, a w kilka dni po 
ich wyjeździe wybuchł w kopalni po- 
żar, 


Je-lbezpieezeństwo to jest szezsłgo'nie 
saz 
najwpuszczona wilgoć robi epurioia'nia 


rychło doprowadzające caly dom do 
ruiny, 

Dlatego budujący male domśi po- 
winien wystrzegać wię pozornej 
oszczędności, płynącej z położenia tą- 
niego dachu. Dach z czystej blachy 
cynkowej jest w pierwszym roku 
droższy, ale jegó absolutna szczelność 
i to, że najpraktyczniejszy i, w utrzy. 
maniu najtańszy. 


i niej chwili przytomność umysłu i 


żywą pamięć. 

BEEWOWT TOT" O TEDY ETZ TTK" WROZIYWI CZD 
Gwałtowna 

nawałnica w Rumunji 


W ostatnich dniach nad wschodnia 


Rumunją szalajy niezwykle, gwaltow.- 


MATTE ZZA > |no burze i nawalnice, które wyrządzi” 


Zgon 120-letniej 
Iwowianki 


ły na wielkiej przestrzeni olbrzymia 
zniszczenia. 

W okolicach Ismaelu zniszczone zo» 
stały wszystkie zasiewy. Straty idą w 


Głośne są na cały świat nazwi-|miljony lei, 


ska Zoro Agi, Turka, liczącego po- 


W okolicach Jassów burza wyrzą- 


nad 160 lat życia, oraz kobiety me-|dziła również wielkie zniszczenia Na 
ksykanki, której podobiznę poda-|peryferjach miasta zawaliło się kilka 


Martina|starych domów, 


wiele ulic stoi pod 


waliśmy niedawno, niej. 
de la Kosa, która uczy podobno ażjwoda. 
170 lat. 


I u nas również 


Również komunikacja okrętowa u 


w Polsce od|zachodnich wybrzeży Czarnego Morza, 


czasu do czasu podają kroniki ojjest silnie zagrożona. Kilka statków 
śmierci osób, które dożyły matuza-|zaskoczon$ch przez burzę, uległo sil- 


lowych lat. 


nym uszkodzeniom i tylko z trudem 


W ostatnich dniach zmarła wejzdołało uchronić się w portach. 


Lwowie śp. Antonina Kallerowa, 
która liczyła 120 lat. 


więc w roku powrotu Nepoleona z|czem zmuszony był do 


pod Moskwy t. j. w 1813 roku. 


Samolot pasażerski utrzymujący 


Urodziła sięjkomunikację miedzy Braiłą a Gala- 


ladowania 
w czasie burzy, przyczem skapotował. 


Mimo swego podeszłego wieku ś.|Pasażerowie wyszli na szczęścić bez 
p. Kallerowa zachowała do ostat-|szwanku. 


Sledztwo w sprawie tragicznej śmierci 
$. p. Drabika 


Pisaliśmy niedawno a 


smierci jodnego z naszych 
artystów malarzy ś, p. Wincentego 
Drabika, prolęsora Akademji Sztuk 


Picknych w Warszawie. 

Ś. p. Drabik zmarł w czasie opera: 
cji dokonywanej przez profesora Meis» 
nera, w czasie której wycięto zmarłe: 
mu obie górne szczęki. Operacja ta 
trwała całą godzinę. Pod konice ope- 


E cho 
Swiata 


Nr. 26 === |, jokształcająca kursy „„IĘDZA” - 


już wyszedłz druku 
jest do nabycia we wszystkieh księgar= 
niach | miejscach snruędaży razet. 7amó. 


wienia abonamentowe przyjmuja wszystkie 


tragicznej jracji operowany zaczął się nagle rzu- 
wielkich | cać, a w chwile później skonal. 


Ohecnie sprawa samej operacji i 
śmierci ś. p. Drabika nabrała wielkie: 
go rozgłosu i skierowaną została do 
prokuratora. Stawiane są zarzuty, że 
prof. Meisner operacją  nienależytą, 
spowodował śmięrć znakomitego arty- 
sty. Sprawa ta niewątpliwie będzie 
miała rozstrzygnięcia w sądzie 


j Jeżeli ranledhaleć swoję studja 
a chcesz mieć lepsze powodzenie 
w życiu, jakie daje ogzamin dojrzałości 


względnie z 6-ciu klas simn.. 
zapisz się hezwłocznie ną) 


maturyczne 


w Krakowie, ui. Studencka 34. I. p. 
Zażądaj bezsłatnego prosnaltu. 


——— 


Ogłaszajcie 


Urzędy Pacztowo, lub można uskuracznic Ww Gaz. Gradziądzkiej 
woro w administracji w Grudziądzu, 


Abonament kwartainy 3% zroszy. 


Piegi!!! 
paatajcie oisża anni A aar 
otychczas otrzymalliśmy: 
1795 podziękowań! Owa- Zz I Q ŁA 
rantowany ołówek - Aga-ljecgznicze według pezepi 
wa“ usuwa napoczekaniu.zgwy sławnych lekarzy 
bezboleśnie. bezpowrotnię:|npzeciw ohorObOm żołądka, 
-_|płegi, plamy. czerwoność igzek, płuc. nerwów, wą- 
uosa, zmarszczki, wągry fieoby, nerek, pęcherza 
Z przesyłką 350 Dwa pu |hemoroidom. upławom. 
delka 5.75. Trzy $25. My- obatrukcji, kamieniom żoł: 
ało mak: aięwym, kaszlowi. astmie 
jące, watuiące 4.23 Adre- jey. 8 aan 
anje e: Warszawa, Wisnio DĄ ana o 
Żądajeie Beapłatnej 
roszury pouczające] 
Adrea: Liszki=Ąpiaka 


w Krakowie, ul. Studencka 14. 


Poczuwam się de miłego pbowiązku podzię- 
howań za sumienna i troskliwa praygotowanią 
mnie w drodze koreanoądencji do egzaminu doj- 
rzałości gimn. typu hum., który złożyłem z po- 
myślnyw wynikiem 22, V, 1834 w Pańptw. Gimna- 
zjum i| im. św. Jacka w Krakowie. 

Polecam Kursy „Wiedza“ jako inatyłucię, 
trakiującą sprawę przygotowania swoich uczniów 
z całą sumiennością 4 powagą Oraz uepewnia- 
jącą - przy ścisłym zastosowaniu się do wska- 
zówek Zarządu pomyślny wynik pracy przygo- 
towawczej. 


nizielam każdej pani 
dobrych parad praeciw 


upławom 


meme nm 
Każdą pani pię ygdalw: 
i będzie mi wdzięcana, 
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H bi. 
Friedrish-=Kbertstr. 105 
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Dałączyć na portorja- 


MAMĘ 


Założycieł i wydawca Wiktor Kulerski, -» Adres: „Gazeta Orudzłądzka”*, Tuszewo, pow. Grudziądz (Pomorze). Tęlęfon nr. 311 I 812. Konto P, K. O. Poznań nr. 200 420. -— 
Za Redakcję odpowiedzialny: Tadeusz Pokorski, Tuszewo, pow. Grudziądz. — Drukiem „Zakł. Graficznych i Wydawniczych Wiktora Kulerskiezo w Qrudziądzu”, w Tuszewie. 


Leib Fogel 
Qzęstachowa, ul. Katedralna pr. 1% 


rancją potrzebny, Poznań, 
Wied ch 12, 44 
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